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PAINTS AND PAINTERS’ BINDING AGENTS USED IN STIPPLING AND RECONSTRUCTION

OF EASEL PAINTING
PART 1

In 1975 there appeared A List of the Documentation
and Mobile Monuments in Poland”, the first publica-
tion of this kind in Poland after the war. It came out
as an edition of series B in ”Library of Museology and
Monuments Protection”.

Apart from very important bibliographical data on
structures themselves the publication, so valuable for
conservators and restorers of paintings and polychromed
sculptures, contains also much information on conser-
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vation, restoration of forks of art and mainly on
materials used to this purpose. Therefore, in the course
of time we shall be able to check their suitablity for
conservation and restoration procedure. Thus, the ma-
terials are subject to verifications and improvements in
conservation and restoration technique. The article pre-
sents an analysis of binding agents and paints used in
the restoration of paintings and polychromed sculptures
(up to 1975) for stippling and reconstructional purposes.

FARBIARSTWO ROSLINNE — ZAGADNIENIA OGOLNE ORAZ ZASTOSOWANIE

W KONSERWACJI ZABYTKOWYCH TKANIN

W konserwacji tkanin, oprécz opanowania rysunku
i koloru, znajomos$ci historii tkanin oraz technik
tkackich i hafciarskich, nieodzowme jest posiada-
nie wiadomoSci teoretycznych i praktycznych o
farbiarstwie ogélnym syntetycznym, a szczegdlnie
o farbiarstwie naturalnym roélinnym.

Wiadomosci o farbiarstwie roélinnym nabylam u
prof. Wandy Szczepanowskiej na ASP w Warsza-
wie. W 1951 r. podjelam prace w Panstwowych
Zbjorach Sztuki na Wawelu w Pracowni Konser-
wacji Tkanin Zabytkowych. W 1953 r. ukoniczylam
kurs farbiarstwa ro§linnego mna ASP w Warszawie
i rozpoczetam systematyczne stosowanie barwmnikow
ro§linnych na welnie, przygotowujac materiaty kon-
serwatorskie do konserwacji gobelinow z XVI—
XVII w. a potem arraséw z kolekeji Zygmunta
Augusta oraz kobiercéw wschodnich, ktore prze-
chodzily zabiegi konserwatorskie w Pracowni Kon-
serwacji Tkanin PZS na Wawelu. Praktykowalam
farbiarstwo roslinne przez okolo 20 lat, do czasu
przeniesienia sie do Pracowni Konserwacji Tkanin
Muzeum Narodowego w Krakowie, gdzie sa obec-
nie w toku prace przygotowawcze do konserwacji
gobelindw i materialéw konserwatorskich w posta-
ci welny farbowanej barwnikami ros§linnymi. Obie
pracownie muzealne majg niewielki zapas barw-
nikéw roslinnych zakupionych swego czasu w an-
gielskiej firmie Skillbeck Brothers, London. Firma
ta jeszcze w okresie powojennym zajmowala sig
hodowla roélin farbiarskich na plantacjach, a na-
stepnie ich przystosowaniem do uzytku farbiarzy.
W Polsce hodowla roélin przydatnych réwmiez do
farbowania zajmuje sie¢ Instytut Hodowli i Aklima-
tyzacji Ro§lin w Pulawach. Pracownie zaopatrywa-
ly sie w obu tych oérodkach w rosliny potrzebne
do barwienia. Dokonywano réwniez zakupdw roslin
w sklepach zielarskich lub w niewielkich ilosciach
zbierano ro§liny rosnace dziko. Aby uzyskaé od-
powiednie i trwale wybarwienie, nalezy gotowaé

welne w zaprawie. Takg wazng i nieodzowng za-
prawa w farbiarstwie roélinnym sg niektére che-
mikalia, dzi§ uzywane jako gotowe odczynniki che-
miczne.

Od czasu, kiedy zaczelo rozwijaé sie tkactwo, glow-
nie na Bliskim Wschodzie — tkano tak kobierce
welniane — barwniki ro$linne rozpowszechnily sie
jako produkt trwaly, o bogatej gamie kolorystycz-
nej, jedyny wtedy osiggalny §rodek uzyskiwania
réznorodnosci barw i odcieni. Produkcja barwnikow
roslinnych w okresie kilku stuleci i hodowla ro-
§lin farbiarskich do XIX w., kiedy zaczeto stoso-
waé¢ w tkactwie barwmiki syntetyczne, osiagnela
swoj rozwsdj i1 pozycje w Swiatowym przemysle
tkackim oraz w handlu miedzynarodowym. Barw-
niki ro$linne stosowano z braku innych, a poniewaz
znane byly od stuleci, wypracowano bardzo dobre
sposoby uzyskiwania trwalych i ciekawych kolo-
TOW.

Naturalne barwniki roé§linne charakteryzujg sie
przepiekng gama kolorystyczna, doskonale zharmo-
nizowang, nawet w najémielszych i czystych kolo-
rach i zestawienjach. Wemle farbowano przez za-
stosowanie przygotowanych uprzednio ro$lin oraz
zaprawianie ich i utrwalanie chemikaliami pobie-
ranymi bezposrednio z przyrody. W pojedynczych
wybarwieniach postugiwano sie szczegélowo opra-
cowanymi receptami. Recepty te i sposoby prze-
kazywano sobie ustnie, za§ umiejetnosci wypraco-
wywano. Poszczegdlni tkacze i farbiarze miieli wy-
praktykowane odrebne metody uzyskiwania piek-
nych i trwalych koloréw, jednak strzegli tajemnic
zawodowych i przekazywali je tylko nielicznym
uczniom, stad brak bylo jakichkolwiek opracowan
dotyczgcych farbiarstwa roslinnego.

Jedng z nielicznych os6b, ktoére zajely sie opra-
cowaniem recept farbiarstwa ro§linnego, byla prof.
Wanda Szczepanowska. Ona to przekazata mi og6l-
ne wiadomo$ci i zasady farbiarstwa ro$linnego na
welnie, na ktérych opartam péiniejsze swoje dzia-
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lania, wyprowadzajac z ogdlnych recept kilkadzie-
sigt nowych opracowan przydatnych szczegélnie w
konserwacji gobelinéw i kobiercow.
W swojej pracy oprocz samodzielnych opracowan i
do$wiadczen zapoznatam sie z literaturg na ten te-
mat?, Wspblpracowalam réwniez przez krotki okres
z dr Haling Werner z Katedry Zoologii SGGW w
Warszawie, aby zapoznaé¢ sie z czerwcem polskim
(Porphyrophora polonica), jednym ze znaczniejszych
dawcow barwnika czerwonego w XVI w., licznie
wystepujacym na ziemiach polskich (Mazowsze) i
bedacym wowcezas zrodiem znacznego dochodu na-
rodowego dzieki importowaniu go do wielu kra-
jow %

Przedstawiam w zarysie kilka recept, ktore otrzy-
matam z opracowan prof. W. Szczepanowskiej. Sta-
nowily one punkt wyjscia dla wybarwien i w przy-
gotowywaniu koloréw przydatnych w konserwacji
gobelinow.

Kolory czerwone — na ogél otrzymywane z ko-
szenili® (Coccus cacti) lub krapu, czyli marzanny (Ru-
bia tinctorium) z dodatkiem chlorku cyny (Sn Cly), kre-
motartaru (kwasny winian potasu KHC;H,O,, tonowa-
ne w zaleznoSci od odcienia alunem potasowym
K;Al(S04)24 H,0O, kora debowa (Quercus robur), indy-
giem (indigofera tinctoria), zaprawa cynowg?4, esencjg
octowg (CH;COOH), siarczanem zelaza (FeSO,7TH,0),
solg szczawikowg (COOH—COOH—2H,0).

Kolory 26tte — preparowano z lici brzozy (Be-
tula alba), janowca (Genista tinctoria) lub rezedy (Re-
seda luteolla), a takze z6Hego drzewa (Chlorophora trinc)
z dodatkiem chlorku cyny, siarczanu miedzi (CuSO,5H;0),
kremotartaru, alunu, kwasu mréwkowego (HCOOH), dwu-
chromianu potasu (K:Cr;O;), tonowane w indygo lub ja-
ko podkiad pod indygo w celu otrzymania koloréw zie-
lonych.

Kolory brgzowe — otrzymywano gldwnie z ko-
ry debowej z dodatkiem liSci brzozy, alunu, siarczanu
miedzi, kremotartaru lub w niektérych wypadkach z
samej kory debowej, bez zaprawy chemicznej, bowiem
kora zawiera skladniki, ktére same utrwalajg kolor na
welnie.

Kolory niebieskie — ofrzymywano z indygo,
czyste na bialtej wemlie lub na podkladzie z innego ko-
loru: fiolet na czerwonym, granat na bezowym, zielen
na z6itym.

Na specjalng uwage zastluguje farbowanie -indygiem na
kolor niebieski, poniewaz barwnik Ilaczy sie z widknem
nie dzieki zaprawom czy utrwalaczom, lecz na skutek
dzialania tlenu zawartego w powietrzu. Po specjalnym
spreparowaniu rosliny i uzyskaniu formy sproszkowanej
przygotowuje sie kadZz farbiarska z dodatkiem hydro-
sulfitu (Na,S;0s 2H,0), lugu sodowego (NaOH) i wody,
$ciSle zachowujac podane w recepcie proporcje. Nastep-
nie, utrzymujac wymagana temperature, zanurza sie na
krotka chwile pasmo welny, ktére po wyciggnieciu na
powietrze samo utlenia sie nabierajac blekitnego koloru.
Wielokrotne zanurzanie i utlenianie daje coraz ciem-
niejsze odcienie — az do granatu. Jest to jedyny barw-
nik, ktéry jest nietrwaly na S$cieranie, natomiast jego
trwalo§é na $wiatlo jest bezsprzecznie najlepsza wéréd
wszystkich barwnikéw roélinnych. Potwierdza sie to
choéby na przykladzie XVII—XVIII-wiecznych gobeli-
néw, tzw. werdiur, przedstawiajacych najczesciej krajo-
braz i bogatg roflinno$é. W ogb6lnej tonacji sa one nie

1J. 8. Turski, B. Wiectawek, Barwniki ro§linne
i zwierzece, 1952; E. Spranger, Farbbuch, 1969; R. I.
Adrosko, Natural Dyes in Unitet States, 1968; Broo-
klyn Botanic Gardem Dye Plants and Dyeing; E. Ko-
wecka, Farbiarstwo tekstylne na ziemiach polskich.
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zielone, ale niebieskie. Przyczyng tego jest proces far-
bowania welny, z ktérej je wykonano. Najpierw bar-
wiono ja na kolor z6ity, a potem w indygo na niebiesko,
co w efekcie dawalo rézne odcienie zieleni. Zélty barw-
nik, jako mniej trwaly, z biegiem lat zanikat w wiek-
szym lub mniejszym stopniu, pozostalo na wehie tylko
indygo, dajgc calej tkaninie ogbélny ton niebieski.

Opierajac sie na podanych wyzej receptach, wy-
pracowatam kilkadziesiat nowych, ktére daly mi
game kolorystyczng bardzo zblizona do kolorytu
starych gobelin6w i kobiercéw. Te nowe opraco-
wania sprawdzily sie nie tylko pod wzgledem do-
boru barw, ale réwniez trwaltoSci na §wiatlo.
Kazde wybarwienie ma podobny przebieg: wywa-
zenie bardzo dokladne barwnika i chemikaliéw pro-
porcjonalnie do iloSci welny. W wypadku farbo-
wania materialéw konserwatorskich sg to male ilo-
§ci, mierzone w gramach i miligramach. Stosowa-
nie sie¢ S$ciSle do opracowanego i sprawdzonego
dzialania $§rodka chemicznego i temperatury oraz
czasu barwienia daje gwarancje uzyskania trwale-
go koloru, choé czasem niezupelnie identycznego z
posiadang probksg z poprzedniego wybarwienia. To
ostatnie jest wynikiem zréznicowanego §rodowiska
wzrostu danej ro$liny, jej wieku, okresu zbioru,
dlugosci czasu przechowywania w stanie suchym,
a takze rodzaju i gatunku welny.

Nastepnym etapem po uzyskaniu odpowiedniego ko-
loru jest zbadanie jego trwaloSci na dziatamie Swia-
tla. Po trzymiesiecznej probie §wiatla dziennego i
stonecznego, jezeli nie zaszly zmiany, kolor mozna
uwazaé za trwaly, a recepte stosowaé w nastepnych
wybarwieniach.

Wspotpracujge z prof. W. Szczepanowskg stosowa-
lam réwnoczeSnie préby na trwalo§é przy uzyciu
lampy kwarcowej, a to w celu skrécenia okresu
3 miesiecy do minimum. Niestety nie dalo to wy-
nik6w przewidywanych, a brak czasu nie pozwolil
mi na prowadzenie dalszych badan nad tym pro-
blemem. Stosowalam wiec nadal $wiatlo naturalne
w probach trwalo$ci. Przy okazji zwracam uwage
na fakt, ze niektére barwniki syntetyczne ulegaja
szybkiemu odbarwieniu pod wplywem S§wiatla ja-
rzeniowego, co dalo sie zauwazyé podczas ekspozy-
cji tkanin w muzealnych gablotach.

Zastosowalam tez inny sposéb dla sprawdzenia
trwaloéci barwnikéw ros$linnych na tkaninach za-
bytkowych, poréwnujgc z tym trwalo$¢ moich wy-
farbowan na tych samych kolorach. Ot6z malutkie
fragmenty gobelinéw XVI w. (pozostale po niewla-
sciwej konserwacji w XIX w.) poddatam dziala-
niu §wiatla stonecznego i dziennego na okres 3 mie-
siecy, rownocze$nie z welng farbowang przeze mnie
na podobne kolory. Barwniki na autentyku w
mniejszym lub wiekszym stopniu ulegly zmianie.
Barwniki stosowane przeze mnie nie ulegty w tym
czasie zmianom lub ulegaly im w minimalnym stop-
niu. W obydwu wypadkach te zmiany poszly w tym
samym kierunku, co daje pewmo$¢, ze po konser-

2 Z Kawecki, Jan Filip Breyn (1680—1764).

3 Koszenila — jedyny barwnik zwierzecy (chrzaszcz)
uzywany obecnie w farbiarstwie naturalnym.

¢ Kompozycja kwasu azotowego, cyny granulowanej i
salmiaku.



wacji zabytkowej tkaniny uzupelnienia nowym ma-
terialem, nie stang sie po jakim$ czasie obcymi, zmie-
nionymi plamami, jak to ma miejsce czesto w go-
belinach czy kobiercach niewlasciwie naprawianych
w XIX w., kiedy uzywano barwnikéw syntetycz-
nych do farbowania materialéw konserwatorskich.

Nizej przedstawiam przykilady recept wypracowa-
nych przeze mnie na podstawie recept prof. Szcze-
panowskiej; obliczone s na 1000 g welny i wody
destylowanej.

Kolory czerwone

— krap 100 g, koszenila 40 g, chlorek cyny 50 g, kre-
motartar 150 g, gotowaé 30 min., tonowaé alunem idwu-
chromianem potasu; tonowaé indygo;

— koszenila 10 g, chlorek cyny 10 g, kremotartar 70 g,
kora debowa 200 g, gotowaé 1 godz. 30 min., tonowaé
krapem lub alunem, dwuchromianem potasu i esencjg
octowa, w nowej kapieli tonowaé korg debows, mozna
tez tonowaé w indygo;

— krap 50 g, koszenila 20 g, chlorek cyny 50 g, kre-
motartar 150 g, gotowaé 30 min., tonowaé alunem i
dwuchromianem potasu, w nowej kapieli tonowaé korg
debowg, tonowaé w indygo;

— kora debowa 500 g, gotowa¢ 1 godz. 30 min., siar-
czan zelaza 20 g, s6l szczawikowa 20 g, gotowaé 15 min,,
w nowej kagpieli — krap 400 g, chlorek cyny 20 g, sél

szczawikowa 40 g, kremotartar 50 g — 50° przez 30
min., 70° przez 30 min., gotowa¢ 30 min. tonowaé in-
dygo;

— alun 250 g, kremotartar 70 g, chlorek cyny 30 g,
koszenila 5 g, gotowaé 1 godz., tonowaé krapem i siar-
czanem miedzi, tonowaé w indygo, mozna tez tonowaé
kora debowg, siarczanem zelaza i solg szczawikowas.

Kolory zé6tite

— kora debowa 500 g, liScie brzozy 800 g, chlorek cyny
40 g, kremotartar 120 g, kwas mréwkowy 25 cm? go-
towaé 2 godz.,, dodaé 15 g dwuchromianu potasu; goto-
waé 15 min., tonowaé w korze debowej i w indygo;

— atun 100 g, dwuchromian potasu 10 g, gotowaé 30
min., z6ite drzewo 100—150 g, gotowaé 1 godz., tonowaé
dwuchromianem potasu i korg debowg lub w indygo
i w korze debowej;

— alun 250 g, gotowaé 30 min., w nowej kapieli — z61-
te drzewo 160—200 g, siarczan miedzi 20 g, gotowaé 30
min., tonowaé w indygo i korze debowej;

— z6te drzewo 150 g, chlorek cyny 20 g, alun 120 g,
kremotartar 120 g, gotowaé 15 min. bez welny, doda?
10 g siarczanu miedzi, 10 g dwuchromianu potasu, go-
towaé 30 min., z welna, tonowaé w indygo;

— atlun 200 g, siarczan miedzi 20 g, dwuchromian pota-
su 20 g, gotowaé 30 min., zéite drzewo 200 g, gotowaé
1 godz., tonowaé w indygo i w korze debowej;

— kora debowa 400 g, liscie brzozy 800 g, chlorek cy-
ny 35 g, kremotartar 120 g, kwas mroéwkowy 20 cm?,
gotowaé 1 godz. 30 min., tonowaé w indygo i w korze
debowej;

— z6ite drzewo 100 g, dwuchromian potasu 20 g, chlo-
rek cyny 20 g, sO1 szczawikowa 40 g, gotowaé 1 godz,
tonowaé¢ siarczanem miedzi;

— alun 100 g, z6ite drzewo 300 g, gotowaé 1 godz., to-
nowaé siarczanem miedzi i dwuchromianem potasu;

— alun 100 g, siarczan miedzi 5—15 g, gotowaé 20—30
min., z6ite drzewo 100—300 g, gotowaé 1 godz., tonowaé
w indygo i w korze debowej.

Kolory bezowe

— alun 160 g, kremotartar 80—160 g, gotowaé 1 godz,
w nowej kapieli kora debowa 2000 g, kremotartar 30—
70 g, gotowaé 1 godz., w nowej kapieli siarczan miedzi
10—30 g, gotowaé 6—8 min., tonowaé w indygo;

— kora debowa 300—1000 g, gotowaé 1—2 godz., tono-
waé w indygo lub siarczanem zelaza;

— alun 350 g, liScie brzozy 100 g, zaprawa cynowa 60
em3, gotowaé 1 godz., tonowaé siarczanem miedzi, indy-
go i korag debows;

— kora debowa 300 g, gotowaé 1 godz., tonowaé siar-
czanem zelaza;

— kora dgbowa 300 g, alun 100 g, siarczan miedz 20 g,

gotowaé 1 godz., tonowaé siarczanem miedzi i indygo;
— alun 120—140 g, kremotartar 120—140 g, siarczan
miedzi 20 g, temperatura 40° przez 30 min., dodaé 30—
400 g lici brzozy, temperatura 70° przez 30 min., go-
towaé 30 min., tonowaé w indygo i korze debowej;

— krap 10 g, koszenila 4 g, chlorek cyny 5 g, kremo-
tartar 15 g, gotowaé 30 min., tonowaé alunem i dwu-
chromianem potasu;

— siarczan zelaza 60—80 g, kremotartar 80 g, gotowaé
30 min., dodaé 1000—1500 g kory debowej, 500—750 g
lisSei brzozy, 150 g atunu, 150 g kremotartaru, gotowaé
30 min. tonowaé siarczanem miedzi, dwuchromianem po-
tasu i w indygo;

— dwuchromian potasu 20 g, chlorek cyny 20 g, s61
szczawikowa 40 g, kora debowa 100—1200 g, gotowaé
1 godz., tonowaé w indygo i siarczanem miedzi;

— kora debowa 100 g, siarczan miedzi 20 g, gotowaé
1 godz., tonowaé korg debows, dwuchromianem potasu
i esencjg octows.

Kolory bragzowe

— siarczan zelaza 20 g, gotowaé 30 min., dodaé 300—500
g kory debowej, gotowaé 1 godz., w nowej kgpieli krap
400 g, chlorek cyny 20 g, s6l szczawikowa 40 g, kremo-
tartar 59 g, temperatura 50° przez 30 min. i 70° przez
30 min., gotowaé 30 min., tonowaé w indygo;

— z6He drzewo 150—600 g, gotowaé 1 godz.,, tonowaé
siarczanem Zelaza 10—30 g lub z dodatkiem soli szcza-
wikowej, mozna tez tonowaé korg debowa;

— siarczan Zzelaza 30 g, gotowaé 30 min., dodaé zbéie
drzewo 400 g, gotowaé 1 godz.;

— kora debowa 1000 g, gotowaé 2 godz., dodaé 30 g
dwuchromianu potasu, 30 g siarczanu zelaza, esencji
octowej 23 cm3 lub bez esencji gotowaé 30 min.,, mozna
tonowaé w indygo;

— siarczan zelaza 60 g, kremotartar 80 g, gotowaé 30
min., dodaé kory debowej 2000 g, lisci brzozy 1000 g,
alunu 150 g, kremotartaru 150 g, gotowaé 1 godz. 30
min.,, w nowej kapieli siarczan miedzi 20 g, dwuchro-
mian potasu 10 g, gotowaé 30 min, tonowaé w indygo
i w korze debowej; )

— kora debowa 1000 g, gotowaé¢ 2 godz., dodaé¢ 30 g
dwuchromianu potasu, 30 g siarczan miedzi, esencja
octowa 15 cm?, gotowaé 1 godz., tonowaé w indygo i ko-
rze debowej;

— z6ite drzewo 300 g, gotowaé 1 godz., dodaé siarczanu
zelaza 10—20 g, soli szczawikowej 10—20 g, gotowaé
30 min., tonowaé korag debowas;

— kora debowa 2000 g, liScie brzozy 1000 g, alun 150 g,
kremotartar 150 g, gotowaé¢ 30 min.; w nowej kapieli
siarczan miedzi 100 g, dwuchromian potasu 100 g, go-
towaé¢ 30 min., tonowaé w indygo i w korze debowej;
— alun 400 g, kremotartar 100 g, chlorek cyny 3 g,
gotowaé 30 min.,, dodaé 20 g janowca, gotowaé 45 min,,
siarczan miedzi 30 g, gotowaé¢ 30 min., tonowaé w korze
debowej i indygo, mozna tonowaé kora debowa, siar-
czanem miedzi i dwuchromianem potasu;

— alun 140 g, gotowaé 1 godz. 30 min., dodaé lisci brzo-
zy 80 g, kory debowej 100 g, zaprawy cynowej 20 em3,
kremotartaru 20 g, gotowaé 1 godz.,, dodaé alunu 500 g,
kremotartaru 100 g, gotowaé 30 min., w nowej kgpieli —
kora debowa 2000 g, gotowaé 3 godz.;

— z6ite drzewo 300 g, gotowaé 1 godz.,, dodaé siarczanu
zelaza 20 g, gotowaé 30 min., dodaé kory debowej 1000 g,
gotowaé 1 godz.;

— siarczan 2zelaza 20 g, gotowaé¢ 30 min., dodaé kory
debowej 300—500 g, gotowaé 2 godz., w nowej kapieli
krap 400 g, chlorek cyny 20 g, s6l szczawikowa 40 g,
kremotartar 50 g, temperatura 50° przez 30 min., 70°
przez 30 min., gotowaé 30 min., tonowaé w indygo.

Kolory niebieskie

— alun 400 g, kremotartar 200 g, chlorek cyny 10 g,
janowiec 150 g, gotowaé 2 godz., tonowaé w indygo,
mozna tez tonowaé w alunie i kremotartarze;

— kora debowa 2000 g, gotowaé 2 godz., dodaé 30 g
dwuchromianu potasu, 30 g siarczanu zelaza, 15 cm3
esencji octowej, gotowaé 30 min., indygo;

— alun 400—550 g, kremotartar 100—150 g, chlorek cy-
ny 3—15 g, gotowaé 30 min.,, dodaé janowca 30 g, go-
towaé 45—50 min., w nowej kapieli siarczan miedzi 10—
30 g, gotowaé 10—30 min., indygo, moina tonowaé w
korze debowej i siarczanie zelaza.
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Kolory gramatowe

— alun 350 g, kora debowa 200 g, liScie brzozy 100 g,
zaprawa cynowa 60 cm?d, gotowaé 1 godz.,, tonowaé siar-
czanem miedzi, indygo;

— kora debowa 500 g, gotowaé 1—2 godz., dodaé siar-
czanu zelaza 8—20 g, mozna tez z solg szczawikowag 20 g,
gotowaé 10—30 min., indygo;

— koszenila 5 g, krap 25 g, chlorek cyny 5 g, kremo-
tartar 50 g, kora debowa 150 g, gotowaé 1 godz., w no-
wej kapieli dwuchromian potasu 15 g, gotowaé 15 min,,
tonowaé kora debowa, indygo;

— kora debowa 300 g, gotowaé 1 godz. 30 min., doda¢é
2 g siarczanu zelaza, gotowaé 10 min., indygo,

— alun 200 g, kremotartar 150 g, chlorek cyny 20 g,
siarczan zelaza 20 g, temperatura 40° przez 30 min.,
dodaé 100 g rezedy, temperatura 70° przez 30 min., go-
towaé 30 min., indygo;

— kora debowa 200 g, gotowaé 1 godz., siarczan mie-
gzi 3 g, dwuchromian potasu 3 g, gotowaé 30 min,, in-
ygo.

Kolory zielone

— kora debowa 500 g, gotowaé 1 godz. 30 min., dodaé
20 g siarczanu Zelaza, 20 g soli saczawikowej, gotowaé
14 min.,, w nowej kapieli kora debowa 2000 g, gotowaé
30 min.,, w nastepnej kapieli — alun 400 g, kremotartar
100 g, chlorek cyny 35 g, janowiec 300 g, gotowaé 1
godz., tonowaé siarczanem miedzi, indygo;

— z6ite drzewo 50 g, gotowaé 1 godz. 30 min.,, dwu-
chromian potasu 30 g, gotowaé 30 min.,, indygo, tonowaé
korg debowa;

— alun 100—200 g, siarczan miedzi 10 g, siarczan zela-
za 10 g, gotowaé 30 min., dodaé 100-—200 g zbéitego drze-
wa, gotowaé 1 godz., indygo, tonowaé korg debows;
— alun 250 g, gotowaé 1 godz. 30 min., w nowej ka-
pieli z6lte drzewo 100 g, gotowaé 1 godz., dodat¢ 20 g
siarczanu miedzi, gotowaé 30 min, indygo, tonowaé ko-
ra debows;

— kora debowa 2000 g, gotowaé 1 godz., dodaé — ahlun

400 g, kremotartar 100 g, chlorek cyny 35 g, janowiec
300 g, gotowaé 1 godz., dodaé siarczanu miedzi 20 g,
gotowaé 15 min., indygo;

— kora debowa 500 g, liScie brzozy 800 g, chlorek cy-
ny 40 g, kremotartar 120 g, kwas mréwkowy 25 cms,
gotowaé 2 godz. 10 min., indygo;

— z6te drzewo 300 g, gotowaé 1 godz., dodaé 80 g soli
szczawikowej, 30 g siarczanu zelaza, 40 g dwuchromia-
nu potasu, gotowaé 30 min., indygo;

— dwuchromian potasu 40 g, siarczan zelaza 30 g, go-
towaé 30 min., dodaé kory debowej 600 g, gotowaé
1 godz., indygo, w nowej kapieli alun 140 g, gotowaé
1 godz. 30 min., w nastepnej kapieli liScie brzozy 80 g,
kora debowa 70 g, zaprawa cynowa 20 cm$, kremotar-
tar 20 g, gotowaé 1 godz., dodaé¢ alunu 500 g, kremotar-
taru 100 g, gotowaé 15 min. dodaé lisci brzozy 100 g,
gotowaé 15 min;

— alun 300 g, gotowaé 30 min.,, w nowej kgpieli zélte
drzewo 400 g, chlorek cyny 30 g, sél szczawikowa 80 g,
gotowaé 8 min. bez welny, nastepnie gotowaé z welng
1 godz., indygo.

Opisane powyzej doswiadczenia w zakresie far-
biarstwa roflinnego powinny choéby w malym
stopniu przyczymnié¢ sie do wzbogacenia juz opraco-
wanych informacji z tego zakresu. Mam tez na-
dzieje, ze praca calego zycia prof. W. Szczepanow-
skiej w tej dziedzinie, jej badania, doSwiadczenia i
osiagniete wyniki, ktérymi tak chetnie dzielila sie
ze mna, zostang opublikowane przez jej uczniéw
i wspolpracownikow.

mgr Jadwiga Faust
Pracownia Konserwacji Tkanin
Muzeum Narodowe w Krakowie

PLANT DYEING, GENERAL PROBLEMS AND ITS APPLICATION

IN THE CONSERVATION OF HISTORIC TEXTILES

Apart from mastering the drawing and colour, know-
ledge of the history of textiles, weaving and embroidery
techniques, conservation of textiles requires a
theoretical and practical comprehension of general syn-
thetic dyeing and of natural plant dyeing in particular.

The author of the report studied plant dyeing with Pro-
fessor Wanda Szczepankowska at the Academy of Fine
Arts in Warsaw, after completing studies at the Aca-
demy of Fine Arts in Cracow. Since 1951 she has been
working in Textile Conservation Department, first in
Textile Conservation Section in the Wawel State Arts
Collection and then in a similar section of the National
Museum in Cracow. For 20 years the author has been
involved in plant dyeing for the conservation of textiles,
preparing materials for the conservation of tapestries,
arrases from the collection of Sigismund Augustus and
16th-17th-century-old carpets.

The rightness of using plant dyes in the conservation
of textiles has been confirmed by a many-years expe-
rience showing their durability and a perfect harmony
with colours of genuine items. Conservation workshops
mentioned above receive dyeing plants from an English
company known as Skillbeck Brothers, London and
a Polish unit, namely the Institute of Plant Growing
and Acclimatization at Pulawy. They also replenish
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their stock with wild-growing plants available in herbs
selling shops. Apart from the planis necessary to obtain
required colours a number of chemicals is also applied
as an important and indispensable mordant.

Out of the plants used more frequently in dyeing wool
as a conservation material we should mention here
oak bark, birch leaves, greenweed, reseda, yellow tree,
madder, indigo and the only natural dye of animal ori-
gin — cochineal dye.

Having got a practical knowledge of formulations work-
ed out by Professor Szczepankowska which give clear
and basic colours, for a number of years the author of
the report has been preparing formulations for colours
necessary in the conservation of historic textiles. She
has worked out several dozens of new formulations
obtaining the dyeing resistant to light. In cooperation
with Profesor Szczepankowska she has made numerous
studies on the resistance of colours to light, wear and
washing.

In effect, the use of conservation materials dyed in ac-
cordance with the formulations of plant dyeing brought
very good results in the conservation of tapestries and
carpets, just as the wool dyed with plant dyes was
used originally to make new textiles.



